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Zagłosuj na Czeszewo, 
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Szanowni
Czytelnicy
Najpiękniejszy miesiąc roku 
pozwolił nam nareszcie zało­
żyć lekką odzież. W prawdzie 
po jaw ią  się również kom a­
ry, a w  ogródkach dorodne 
chwasty, to i tak najważniej­
sze będzie d la  nas s łońce 
i ciepło. My - mieszkańcy tej 
części Europy - ciągle jeste­
śmy tego ciepła nienasyceni. 
Teraz wreszcie jazda skute­
rem czy rowerem będzie na­
prawdę przyjemna. W ieczo­
rem grillowanie na zielonym 
trawniku, a za niedługo kąpiel 
w  jeziorze. W  lesie konwalie 
zdominowały zapachy innych 
ziół, dorodne pokrzywy przy­
pom inają o zdrowiu. Jeszcze 
ich wykorzystanie do karmie­
nia „gadziny" w  m aleńkich 
przydomowych hodowlach nie 
zanikło. Jakże inaczej smakuje 
kurczak wykarmiony zbożem, 
ziem niakam i i pokrzywam i. 
Można gdzieś jeszcze kupić 
taki rarytas? Planujemy letnie 
wakacje, krótkie wycieczki, 
spotkania rodzinne i te za­
ległe ze znajom ymi. Maj na­
straja nas optymistycznie. Jak 
dzieciom wydaje się nam, że 
wszystko jes t m ożliw e i że 
m am y na to  dużo czasu. 
Sprawiają to oczywiście d łu ­
gie dnie i krótkie noce. Tak 
naprawdę tych pięknych dni 
w  naszej Europie nie będzie 
znowu tak w iele. Nadejdzie 
kolejny chłodny front i pokrzy­
żuje nam plany. Co zrobić? 
Jak najwięcej przebywać na 
dw orze. O ddychać a rom a­
tycznym powietrzem, słuchać 
i podziwiać radosne życie pta­
ków, sadzić kwiaty, chłonąć 
słoneczne ciepło, a najlepiej 
wcale nie kłaść się spać. Tak 
w  ogóle to maj powinien być 
miesiącem ustawowo wolnym 
od pracy.

D o  po łow y czerwca m ożna zagło­
sować na “ Czeszewski Las” . Pierwszy 
w  Wielkopolsce rezerwat p rzyrody jest 
je d n ym  z 36 nom inow anych  w  ju b i­
leuszow ym  konku rs ie  L a só w  P ań­
stw ow ych na najp iękniejsze zakątki 
w  Polsce.

A b y  o ddać  g los  i w z ią ć  u d z ia ł 
w  k o n ku rs ie  z n a g ro d a m i, na leży 
d o  15 czerwca wejść na stronę lasy- 
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następnie w  zakładce „g losow an ie ”  
zaznaczyć od  jednej do m aksym alnie 
osiem nastu  n om inac ji. Z os ta ły  one 
podzielone według obszarów  dyrekcji 
reg iona lnych . Rezerw at „C zeszew ­
ski La s ”  m ożna  znaleźć k lika jąc  na 
znaczek „P o z n a ń ” . U czes tn ik  k o n ­
kursu m a m ożliw ość oddan ia  g łosu 
na je d n ą  z dw óch nom in a c ji w  każdej 
z loka lizac ji o raz w  ka tegorii specjal­
nej, w  k tą rę j n o m inac ję  o trz y m a ło

M u z e u m  L e śn ic tw a  O środ ka  K u l­
tu ry  Leśnej w  G o luchow ie . W ybrane 
zdjęcie n o m in a c ji p o ja w i się w  okn ie  
lo ka liza c ji zam iast nazwy.

K a żd o ra zo w o  m ożna  za g ło so ­
w ać na m aksym aln ie  18 n o m in a c ji 
za tw ie rdza jąc w yb ó r przyc isk iem  na 
dole strony. G losow anie  m ożliw e jest 
raz na 24 godziny. O p rócz  oddan ia  
g łosu  m ożna rów n ież w z iąć  u d z ia ł 
w  ko n ku rs ie  z n a g ro d a m i. T rzeba

tylko  w ybrać odpow iedn ią  opcję i w y­
pe łn ić  fo rm u la rz  z danym i osobow y­
m i, a także odpow iedz ieć  na pytanie  
konkursow e „C o  spraw ia, że las jest 
d la  C iebie w y ją tkow ym  m iejscem ?” . 
N a  a u to ró w  na jc iekaw szych o d p o ­
w iedz i czeka 15 koszy p ikn ikow ych. 
P a rtnerem  ko n ku rsu  je s t N a tio n a l 
G eograph ic  Polska.

(Is)

„Czeszewski Las" to rezerwat leśny utw orzony w  2 0 0 4  roku. Ten 
teren był p ie rw szym  w  W ie lkopo lsce obszarem  ob ję tym  ochroną 
przyrody. O be jm uje pow ie rzchn ię  2 2 2 ,6 2  ha. Położony jest w  g m i­
nach M iło s ła w  i Żerków, na lew ym  brzegu W arty  na w ysokości 
przepraw y p rom ow ej w Czeszewie (po w ia t w rzes ińsk i). W  skład 
rezerwatu weszły m .in . is tn ie jące na tym  teren ie od 1 9 5 9  r. rezer­
waty „Czeszewo" i „Lu tyn ia ". Pierwszy w ielkopolski m aleńki rezerwat 
(0 ,7  ha) u tw orzony w  1 9 0 7  r. upam ię tn ia  oko licznościow y kam ień. 
Celem pow o łan ia  rezerwatu jest ochrona łęgu w iązow o-jes ionow e- 
go oraz grądu niskiego, rosnących na okresow o za lew anych te ra ­
sach do lin y  W arty. Rosną tu w span ia łe  drzewostany, a wśród n ich 
dęby osiągające w iek  ok. 1 6 0  la t o w ysokości do 3 4  rn i 4 0 0  cm

obw odu pnia. W śród urozm aiconego runa w ystępu ją  rośliny rzad­
kie i chron ione . W alorem  tego terenu są także liczne starorzecza 
o krętym  przebiegu. Na pó łw ysp ie  we w schodn ie j części rezerwatu 
zna jdu je  się kolonia czapli i korm oranów. O sob liw ością jest rosnący 
w  rezerwacie okazały klon zwyczajny, osiągający 3 4  m wysokości 
i 8 0  cm  średnicy pnia.
Do rezerwatu m ożna dotrzeć drogam i od strony po łudn iow e j z Żer­
kowa przez G ąsiorów  lub Lgów a lbo też - za zgodą N ad leśn ic tw a 
Jarocin - z Czeszewa prom em  przez W artę. Z tego środka transportu 
skorzysta ł w  1 8 9 9  r. H enryk S ienkiew icz. Przeprawa pisarza przez 
W artę została uw ieczn iona 1 0 0  la t później pam ią tkow ym  kam ie ­
niem  w  pobliżu przystan i prom ow ej i w  otoczeniu okazałych dębów.

S t a r t  w  o s t a t n i ą  s o b o t ę  m a j a  
w  P o z n a n i u

FESTYN 
LASOM 
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H Zapraszamy wszystkich chętnych na wiel­
kie wydarzenie. W sobotę 31 maja w ramach 
obchodów 90-lecia Lasów Państwowych, Regio­
nalna Dyrekcja Lasów Państwowych w Poznaniu 
wspólnie z Polskim Towarzystwem Leśnym 
organizuje Festyn Lasom Przyjazny. Wydarzenie 
będzie miało miejsce na Dziedzińcu Różanym 
przy Centrum Kultury Zamek w Poznaniu. Zaba­
wę rozpoczynamy od godziny 10.00, kończymy 
o 17.00. W programie m.in. spotkania z leśni­
kami, prezentacja sprzętu wykorzystywanego 
przez nich w codziennej pracy oraz pokazy 
specjalistycznych operacyjnych maszyn le­
śnych. To nie wszystko - ponadto na scenie 
wiele dodatkowych atrakcji, w tym pokazów 
oraz koncertów. Na najmłodszych czekają liczne 
konkurencje z ciekawymi nagrodami. Wojak

► 20 maja - XI Święto Polskiej 
Niezapominajki,
► 21 maja - Dzień Strażaka,
► 22 maja - Międzynarodowy 
Dzień Różnorodności Biologicz­
nej, Dzień Praw Zwierząt,
► 24 maja - Europejski Dzień 
Parków Narodowych,
► 26 maja - Dzień Matki,
► 31 m aja - Dzień Bociana 
Białego,
- Światowy Dzień bez Papierosa,
- Światowy Dzień Rozwoju 
Kultury,
► 1 czerwca -  Dzień Lasu 
i Zadrzewień,

- Międzynarodowy Dzień Dziec­
ka,
► 5 czerwca - Światowy Dzień 
Ochrony Środowiska Naturalne­
go,
► 6 czerwca - Światowy Dzień 
bez Samochodu,
► 8 czerwca - Światowy Dzień 
Oceanów,
► 21 czerwca - pierwszy dzień 
lata, najdłuższy dzień roku,
► 23 czerwca - Dzień Ojca,
- Noc Świętojańska,
- Dzień Służby Publicznej,
► 27 czerwca - Światowy Dzień 
Rybołówstwa.

Z e s ta w ił: W o ja k
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i  wieściz lasu
► PASJE LEŚNIKÓW

Puszcza A ugustow ska je s t je d n ym  
z na jw iększych zw a rtych  kom pleksów  
leśnych w  Polsce. M a to  tego! W raz z są­
s ia d u ją cym i te renam i puszcza ńsk im i 
L itw y  i B ia łorusi stanow i jeden z najw ięk­
szych po łączonych kom pleksów leśnych 
w  Europie. Teren puszczy augustowskiej 
za jm u je  obsza r o  pow ie rzch n i p raw ie  
s iedm iokro tn ie  większy od pow ie rzchn i 
N ad leśn ic tw a  Ja roc in , bo  160 tys. ha, 
a w  gran icach Polski zna jdu je  się ponad 
114 tys. ha. Puszcza leży na Pojezierzu 
Suw a lsk im  i R ów n in ie  A ugustow skie j. 
N ad leśn ic tw a zarządzające lasam i tego 
kompleksu to : Augustów , G łębok i B ród, 
P laska, Pom orze, S uw a łk i i Szczebra. 
P onadto  na terenie puszczy z lo ka lizo ­
w any jes t W ig ie rsk i Park N arodow y. 

H isto ria
Nazwa puszczy pochodzi od miejsco­

wości Augustów . D o  X I I I  w ieku je j teren 
b y ł za m ieszk iw any  p rzez Jaćw ingów , 
pokonanych późn ie j przez Z akon  K rz y ­
żacki. Ponowne zasiedlanie tych terenów 
rozpoczę ło  się w  X V  w ieku. Lasy pusz­
czańskie podz ie lono  na leśnictwa: Pusz­
czę Perstuńską, P rzełom ską, Berżn icką 
i inne. W ówczas zarządcy lasów  (tzw. 
s trażn icy) nabyw a li od  k ró ló w  po lsk ich  
i książąt litew skich praw a do  zakładania  
barc i, koszen ia  łą k  i ich  użytkow an ia . 
W  kolejnych dziesięcioleciach rozpoczęto 
in tensyw ną eksploatację lasów  na rzecz 
dymarkowych w ytw órn i żelaza, sm ołam i, 
potażu, dziegciu oraz węgla drzewnego. 
W  X IX  w. u regu low ano  gospodars tw o  
leśne, w p row adza jąc  p rzestrzenny ład  
i porządek g łów n ie  w  ekspansji su row ­
ca d rzew nego  z lasu  (w p ro w a d z o n o  
pierwsze p ró b y  u rządzan ia  n in ie jszych 
la só w ). W  la ta ch  1824 i 1839 w y b u ­
d o w a n o  K a n a ł A u g u s to w s k i, będący 
d ro g ą  w o d n ą  łączącą  d o p ły w y  W is ły  
z Bałtykiem . K ana ł został zapro jektow a­
ny przez gen. Ignacego Prądzyńskiego. 
D ługość  kana łu : 101 km , w  tym  82 km  
w  gran icach Po lski. T w orzy go  18 śluz 
(14 w  Polsce) o raz rzeki N e tta , C zarna  
Hańcza ije z io ra  augustowskie. Przez ob ­
szar puszczy przetoczyły  się liczne w alki 
i b itw y  - w  tym  obu  w o jen  św ia tow ych, 
pow stań: lis topadow ego i styczniowego 
o raz pow stan ie  sejneńskie.

Przyroda
N a  ok. 78% p o w ie rz c h n i puszczy 

dom inu je  sosna (ekotyp sosny augustow­
skiej z wysoką strza łą  i m a łym i s ło jam i). 
P row adzone o s ta tn io  badan ia  de n d ro ­
log iczne stw ierdziły, że najstarsze sosny 
w  P uszczy A u g u s to w sk ie j lic zą  sobie 
nawet po  200 la t (rezerw at Pom orze), 
a najstarsze drzewo na tym  terenie to  dąb

liczący oko ło  360 la t o  obwodzie 672 cm
oraz 22 m wysokości. Ze względu na licz­
ne cieki oraz zb io rn ik i wodne znajdziemy 
tu rów nież bo ry  w ilgo tne , bagienne oraz 
za trzym ujące sporą ilość w ody  (n iczym  
na tura lna  gąbka) to rfow iska . N a terenie 
puszczy s tw ie rd zo n o  p o n a d  900 gat. 
roślin  naczyniowych. D o  re liktów  boreal- 
nych za liczym y m .in . w ierzbę lapońską, 
z im o z ió ł pó łnocny, brzozę n iską i inne. 
Ś w ia t zw ie rzą t jes t b a rdzo  liczny. Z  ok. 

2 tys. różnych  o rg a n izm ó w  najw iększą 
je g o  część s tanow ią  ow a d y  (biegacze 
i liczne m oty le ). Ssaki to  ok. 50 g a tun ­
ków, m .in . je leń  szlachetny, sam a, łoś, 
d z ik , w ilk ,  ryś, bób r. W śród  lic zn ych  
p rze d s ta w ic ie li a w ifa u n y  (po n a d  200 
gat.) spo tkam y tu  g łuszca, c ie trzew ia, 
sowę w łocha tkę  i sóweczkę o ra z  n ie ­
m al wszystkie po lsk ie  dz ięc io ły . Teren 
puszczy s tanow i doskonałe  m iejsce do  
w ych o w u  o ra z  w yp row ad za n ia  lęgów  
aż 171 ga tunków  ptaków .

Ochrona
O becnie  na teren ie  puszczy fu n k ­

c jonu je  14 rezerw atów  p rzy ro d y  m .in . 
f lo ry s ty c z n o - fa u n is ty c z n y  „ K u r ia ń -  
skie B a g n o ”  (na jw iększy , u tw o rz o n y  
w  1983 r. o pow . 1.713,6 h a ), k ra jo ­
b ra zo w y  „J e z io ro  K a le jty ”  i o rn ito lo ­
g ic z n y  „B rz o z o w y  G rą d ” . Z  p o c z ą t­
k ie m  1981 r. o c h ro n ą  o b ję to  je z io ro  
W ig ry  w ra z  z p o b lis k im i lasam i tw o ­
rząc W ig ie rsk i Park N a ro d o w y  o  pow. 
14.956 ha.

A trakc je  i tu rys tyka
W  kierunku K ana łu  Augustowskiego 

i większych cieków oraz jezior, swoje k ro ­
k i k ie ru ją  kajakarze i am a to rzy  spo rtów  
w odnych . N ie  braku je  rów n ież  a trakc ji 
d la  pozostałych. Przez ten duży kompleks 
leśny p row adz i w iele szlaków  tu rystycz­
nych: p ieszych, row erow ych i konnych. 
K on ieczn ie  trzeba odw iedz ić  zaby tko ­
w y K la s z to r K a m e d u ló w  na W ig rach, 
M u z e u m  W ig ie r w  S ta rym  F o lw a rku , 
ru in y  pa łacu w  D ow spudz ie . W ig ierska 
kolejka, w ąsko to row a  p rze transpo rtu je  
tu rys tó w  z P łoc iczne j d o  P ow a ł przez 
Puszczę A ugustow ską i W ig ie rsk i PN . 
W  1991 r. zosta ła  w pisana d o  rejestru 
za b y tków  ja k o  cenny w y tw ó r te ch n ik i 
i ja ko  jedna  z na jd łuże j funkcjonu jących  
kolejek leśnych w  Polsce.

Z e s ta w ił: W oJak
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P racu jesz ja k o  leśn ik -eduka to r. Do tego 
trzeba  m ieć pasję, a le  s łysza łem , że ona się 
nie kończy po godzin ie  1 5 .0 0 , k iedy to  zam y­
kasz d rzw i b iu ra  i jedz iesz do dom u, bo masz 
jeszcze  inne , in tryg u ją ce  za in te resow an ia .

W  zasadzie większość m oich zainteresowań 
w ykracza poza  stereotypowe postrzeganie le­
śnika. O d  w ie lu  la t jestem  in d ia n is tą  i za jm uję  
się rękodz ie łem  in d ia ń s k im  i o d tw ó rs tw e m  
h is to rycznym . Należę rów n ież  do  sekcji łu cz ­
niczej p racow n i rycerskiej w  Szczytnie. G ram  
na m an d o lin ie  i innych  ins trum en tach  w  Z e­
spole M u z y k i D aw ne j M a n d ra g o ra . Już od 
czasów studenckich trenu ję  capoeirę w  G ru ­
pie B ie ribazu  Polska i tan iec z ogn iem , dając 
pokazy na różnych  w ydarzen iach  loka lnych . 
A  w  ram ach  o d p oczyn ku  od  k ilk u  m iesięcy 
za jm uję  się ka le tn ictw em , czy li wszelaką p racą 
w  skórze na tura lne j. N o  i nie należy pom inąć 
m ojej w ilcze j pasji. W  szczególności interesuje 
m nie  m o n ito r in g  w ilk ó w  o raz ich aktyw ność 
w oka lna , czy li poznanie  charakte ru  w ilczego 
wycia.

Za jm u jesz się in w e n ta ryza c ją  w ilk a . Czy­
ta łe m  w  s iec i je d n ą  z tw o ic h  w y p o w ie d z i, że 
w  lasach W a rm ii i M azu r ży je  1 5 0  w ilkó w . 
Czy to  dużo?

N a terenie całej Regionalnej Dyrekcji Lasów  
Państw ow ych w  O lsztyn ie  żyje ok. 150 w ilków . 
C zy  jes t to  dużo , tru d n o  pow iedzieć. W idzim y, 
że liczebność w ilków  w  lasach m azurskich lekko 
w zrasta. D la  nas, leśników, je s t to  d o b ry  znak. 
Św iadczy to  o dobre j kondycji i jakości naszych 

lasów , sko ro  w ilk i m a ją  m o ż liw o ś ć  za jęc ia  
te ry to riu m , zdobyc ia  poka rm u i w ychow an ia  
m łodych . N a  M azu ra ch  zagęszczenie w ilkó w  
jest bardzo optym alne d la  w arunków  nizinnych.

Jak w ie lk ą  popu lac ję  tego  p ięknego i d z i­
k iego g a tun ku  m am y w  ca łym  kra ju?  Gdzie 
je s t  go n a jw ię c e j?  Czy rz e c z y w iś c ie  w i lk  
je s t g a tun k ie m  w ę d ro w n ym  i często zm ien ia  
m ie jsca  sw o jego  w ys tępow an ia?

Populację w ilkó w  w  naszym  kra ju  szacuje 
się na 700-750 osobników. W yn ik i inwentaryza­
c ji m ożna  obejrzeć na stronach  in te rne tow ych 
ins ty tu c ji, k tó re  za jm u ją  się dużym i d ra p ie żn i­
kami*. N a tom iast wyn ik i inwentaryzacji m etodą 
trop ie ń  z im ow ych , k tó re j koo rdyna to rem  jest 
N ad le śn ic tw o  Spychow o, m ożna  przeczytać 
na naszej s tron ie  in te rne tow e j. W ilk i są zw ie­
rzę tam i te ry to r ia ln y m i, ale rów n ież  m ig ru ją , 
szczególnie m łode  o sobn ik i, w  poszuk iw an iu  
nowego obszaru  do  zasiedlenia. W  m om encie 
zajęcia jakiegoś terenu, je ś li jest on  odpow iedn i, 
bogaty  w  pożyw ien ie  i m ie jsca d o  za łożen ia  
nory, w ataha  będzie tam  tak d łu g o , ja k  ty lko  
u trzym a ją  się te sprzyjające w arunk i. Podobnie 
jes t u ludz i, os ied lam y się tam , gdzie jes t praca 
i gdzie m am y lepsze perspektyw y do  życia.

Czy is tn ie je  ja k a ś  k ra jo w a  baza , s ie ć  
in fo rm a c ji o w ilku ?  Gdy za u w a żym y gdzieś 
jak ie g o ś  osobn ika  (często  m ożem y go je d ­
nak p o m y lić  z d z ik im  psem ), gdzie  m ożem y 
zg łaszać sw o je  u w a g i, obserw acje?

Takiej krajowej bazy w  zasadzie nic ma. N a j­
lepszym  sposobem  jes t zgłoszenie obserw acji 
d o  m iejscowego nadleśnictwa. Wówczas, nawet 
je ś li jes t to  obserw acja niepewna, jes t za n o to ­
w ana przez leśn ików  na specja lnych kartach 
m o n ito r in g u  dużych  d rap ieżn ików . Potem  te 
in fo rm acje  tra fia ją  do  odpow iedn ich  insty tuc ji. 
N a  b ieżąco aktualizac ję  w ystępow ania  w ilkó w  
m ożna  obserw ow ać na s tron ie  in te rne tow e j 
A tla s u  S saków  P o lsk i p ro w a d zo n e g o  przez 
In s ty tu t O ch ro n y  P rzyrody PAN w  K rakow ie . 
Tam  też m ożna  zg łaszać swoje obserw acje , 
tak, ja k  to  ro b ią  m .in . leśnicy. W yn ik i naszych 
trop ień na M azurach  są rów nież uwzględnione 
w  tym  in te rne tow ym  atlasie.

W ilk  zaw sze b y ł o becny  w  naszej k u ltu ­
rze, na ogó ł p rze d s ta w ia n y  ja k o  d rap ieżca , 
zabó jca  lu b  w c ie lo n e  z ło , w zb u d za ją ce  p o ­
w szechny  s trach  i lęk. Jest XXI w ie k , a sam  
często  słyszę c iąg łe  ob a w y  lu d z i - o s ieb ie , 
o hodow ane  zw ie rzę ta .

Rzeczywiście w ilk  w  ku lturze m a negatywną

► ROZMOW A Z LEŚNIKIEM, S P E C JA L IS T Ą ^ 1

http://www.jarocinska.pl
http://www.suwalszczyzna.com.pl
http://www.atrakcjepodlasia.pl
augustowska.pl
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Zwołać 
wilka 
z lasu

%

ADAM GEŁDON

Urodził się i w ychow ał na Mazurach. 
Pracuje w Nadleśnictwie Spychowo na 
stanowisku specjalisty ds. edukacji. Pro­
wadzi zajęcia edukacyjne w obiektach nad­
leśnictwa (Muzeum Leśne i Leśny Ośro­
dek Edukacji Ekologicznej), na ścieżkach 
dydaktycznych, w  szkołach. Zajmuje się 
rdwnież PR w nadleśnictwie i kreowaniem 
właściwego wizerunku leśnika w społe-

U ’ ezeństwie. - ./esf to d/a mn/e bardzo w ażw  
.ispeAf. by u A.i / j c  /esn/A.t n/e fy/Ao /aAo 
sw /efnego specjalisty w swo/e/ dziedzinie, 
a/e również jako pasjonata wielu innych 
zagadnień i przede wszystkim wzoru do 
naśladowania mówi. Jestem iowniez 
rzecznikiem prasowym nadleśnictwa, oso 
h ,j z a jm u h jc . )  się proniocj.j firmy i giati- 
kien, Pozyskuje fundusze zewnętizne na 
projekty piomocyjno edukacv|iie. Jednym 
■' mch jest Święto M a/u iskie i Dłubanki, 
hęd.jce nietypowymi waisztatami ekolo 
gicziio kultuialnym i.

op in ię , kiedyś p isano nawet, że w ilk i po ryw a ją  
n iem ow lęta  z dom ów . Jest to  oczyw iście n ie­
praw da. W ilk i p o lu ją  czasem na zw ierzęta h o ­
dowlane, szczególnie te pozostawione bez opieki 
czy niezabezpieczone o d p ow ie dn io  przed ich  
a takam i. A le  nie p rzyp isyw a łbym  im  cech, tak 
naprawdę ludzkich, wzbudzających strach. W ilk  
n ie  je s t an i dobry, an i zly. Jest przecież je d n ym  
z w ie lu  ga tunków  w  naszym kra ju , które  starają 
się, p rzy  m in im a ln ym  kontakcie z człow iekiem , 
przetrw ać, zdobyć pokarm , w ychow ać p o to m ­
stwo. C o  więcej, przyglądając się wilczej rodzinie 
od  środka, m ożna zauważyć w ie le an a lo g ii do  
funkc jonow an ia  ludzkie j rodziny, ja k  np. w ielka 
troska o  szczeniaki i u d z ia ł wszystkich o sobn i­
ków  w atahy w  w ychow yw aniu  m łodych. M yślę, 
że w ilk i są bardzie j ludzkie  od  tej dobre j strony.
I  w  żadnym  wypadku nie są to  z łow różbn i i pełni 
z la  zabójcy. Każdy, k to  p rzy jrzy  się praw dziw ej 
na turze  tego d rap ieżn ika , to  p o tw ie rdz i.

Jaka je s t w ię c  rola w ilk a  w  ekosystem ie?
Jest to  jeden  z d ra p ie żn ikó w  pozy tyw n ie  

regu lu jących liczebność o raz popraw ia jących  
ja ko ść  i zd ro w o tn o ś ć  p o p u la c ji ssaków  ko ­
p y tn y c h . Jego obecność w p ły w a  na  w z ro s t 
b io ró żn o ro dn o śc i w  naszych lasach. Z  p u n k tu  
w id ze n ia  leśn ic tw a , o d g ryw a  b a rd zo  w ażną  
rolę w  ogran iczan iu  szkód w yrządzanych przez 
je len iow a te  w  m łodych  drzew ostanach. D z ięk i 
w ilk o m  szkody w  upraw ach  i m io dn ika ch  są 
niewielkie i  rozproszone z uwagi na częste prze­
m ieszczanie się je len i, które  uciekają przed tym  
drap ieżn ik iem . Resztkam i z o fia r  w ilkó w  żyw ią  
się pon ad to  inne zw ierzęta  i m ik roo rgan izm y.

Ja k  n a le ż a ło b y  s ię  z a c h o w a ć  podczas  
spo tkan ia  z ty m  d z ik im  zw ie rzęc iem ? A  ty m  
ba rdz ie j s tadem  - p o ja w ia ją  się in fo rm a c je , 
że m oże ono liczyć  n a w e t po 2 0  osobn ików .

W ilk i w ystępu ją  rów nież pojedynczo. Prze­
c ię tna w ataha  w  Polsce liczy  3-5 osobników . 
C zasam i zda rza ją  się w a ta h y  z łożone  z k i l ­
kunastu  osobników , ale ze sw oich obserw acji 
w iem , że szybko się dz ie lą  na m niejsze g rupy 
za jm ujące sąsiednie tereny. W  m om encie  spo­
tk a n ia  tego  d ra p ie ż n ik a  n a jle p ie j zachow ać 
spokój i  dokładn ie  przyjrzeć się jego w yg lądow i 
i  zachow aniu . W ilk i w idzą  m a ło  os tro , w ięc ja k  
nie będziem y się ruszać, w ilk  nie spłoszy się tak 
szybko i będziem y m o g li d łuże j go podz iw iać. 
W arto  późn ie j ta k im i obserw acjam i podz ie lić  
się z m ie jscow ym i leśn ikam i - d la  nas każda 
taka in fo rm a c ja  jes t b a rdzo  w ażna i pozw ala  
lep ie j ch ro n ić  tego p ięknego drap ieżn ika.

Z a tem , czy na leży się w ilk a  bać i racze j 
w  m yśl m aksym y „n ie  w yw o ływ a ć  go z lasu ", 
czy n ie  m a ta k ie j potrzeby?

N ie  b ó jm y  się w ilka . To on  b o i się człow ieka 
i un ika z n im  kontaktu. W ilk i n igdy nie zaatakują 
człow ieka , naw et w  ob ro n ie  szczeniaków, po  
p ro s tu  uciekną. D la te g o  spotkać w ilka  w  lesie 
jest trud n o . W  do d a tku  ba rdzo  rzadko  cho ru ją  
na w ściek liznę, w ięc i tego nie należy się ob a ­
w iać. Spotkanie z w ilk iem  należy traktow ać jako  
w ie lką  p rzygodę, k tó ra  n ig d y  w  życ iu  m oże się 
nie pow tó rzyć . A  m o im  zadaniem  je s t w łaśn ie  
w yw ołać w ilka  z lasu, przybliżyć jego praw dziw ą 
n a tu rę  spo łeczeństw u, zm ie n ić  w yobrażen ie  
o  jego  z ło w ró żbn ym  w yc iu  na na jp iękn ie jszy 
odg łos  naszej przyrody.

Tak ju ż  na ko n ie c  p o w ie d z , co ta k  n a ­
p raw dę  my, z w y k li z jadacze  ch leba , m ożem y 
z rob ić , by w ilk o m  ży ło  się w  naszym  kra ju  
lep ie j.

P am ię ta jm y, że je s t to  ga tun e k  p o d  śc i­
słą och ro n ą  ga tunkow ą. Z a tem  nie m ożna go 
p łoszyć i n iepoko ić  w  jego  osto jach  np. celem 
zrob ien ia  zd jęcia. N ie  należy penetrow ać lasu 
w  oko licach  w ilczych  nor, je ś li w iem y, że w  p o ­
b liżu  może się taka znajdować. A  ja k  znajdziemy 
sam otne w ilcze szczeniaki w  lesie, nie w o ln o  
ich  ruszać, ty lko  ja k  najszybciej zg łosić ten fak t 
leśnikom  czy innym  odpow iedn im  instytuc jom , 
b o  m atka  na pew no  ich  nie p o rz u c iła , ty lko  
uc iek ła  p rzed cz łow iek iem  i z pew nością  po 
nie w ró c i, gdy m in ie  zagrożenie.

R o zm aw ia ł Jakub  W o jd eck i

*  Są to: Instytut Biologii Ssaków PAN w Białowieży, Instytut Ochrony Przyrody

PAN w Krakowie (Atlas Ssaków) i Stowarzyszenie dla Natury „Wilk"

Akcja sprzątania lasu była dla m łodzieży praktyczną lekcją ochrony środowiska

W  p o ło w ie  kw ie tn ia , n ie  bacząc na 
kapryśną pogodę, uczniow ie klasy I I I  Tech­
n iku m  M echanicznego p rzy Zespole Szkół 
P o litechn icznych  we W rześni p o s tan o w ili 
w ykonać w iosenne po rzą d k i w  lesie w  re­
jo n ie  K rzyw o g ó ry  (leśn ic tw o Sam ice).

Akcję sprzątania z ram ienia N adleśnic­
tw a  koo rdynow a ł leśniczy W ik to r  F ilip iak . 
Pom ysłodaw cą akcji b y ł nauczycie li Jacek 
P luta. Zebrano 30 pełnych w orków  śmieci, 
w  tym : szyby sam ochodow e i  inne części 
au t o raz spo ro  e lem entów  p las tikow ych  
pochodzących na jp raw dopodobn ie j z go ­
spodarstw  dom ow ych . Jednak najw ięcej 
b y ło  szkła - bu te lek i s ło ików , p o zo s ta ło ­
ści po  czyichś w iosennych  „po rzą d ka ch ” . 
Praca m łodzieży dala jeszcze inny rezultat. 
W  trakcie  sprzątan ia  lasu jeden z uczn iów

T u n e l  n a  m i l i o n  s a d z o n e k

Obiekt ma praw ie 120 m długości

W  kw ie tn iu  zos ta ła  u kończona  b u ­
d ow a  tu n e lu  fo lio w e g o  w  szkółce leśnej 
w  Jarocin ie . Tunel, a raczej po tężny b lo k  
fo lio w y , w  k tó ry m  m ożn a  jednocześn ie  
hodow ać p raw ie  m ilio n  sadzonek drzew  
leśnych, składa się z trzech naw  o  szero­
kości 8 m e tró w  każda i m a d ług o ść  aż 
117 m etrów . D la  lepszej izo la c ji pokryw ę 
tune lu  fo lio w e g o  w ykonano z podw ó jne j 
fo l i i  z pom p o w a n ym  pow ie trzem . Ściany 

szczytowe wykonane zostały z po liw ęg lanu 
kom orow ego . Tune l zo s ta ł w yposażony  
w  k o m p u te r s te ru jący k lim a te m , u m o ż ­
liw ia ją cy  u trzym yw an ie  w ew ną trz  o d p o ­
w iedn ie j d la  rozw ija ją cych  się sadzonek

n a tra fił na śm ieci, w  k tó rych  zna laz ł d o ­
kum en ty  osobiste, leg itym acje  służbowe, 
lis ty  z num erem  pesel i ka rty  magnetyczne 
należące do  m ieszkańca innego pow ia tu . 
O  spraw ie  zaśm iecen ia  lasu  uczestn icy  
akc ji porządkow e j p o in fo rm o w a li K o m i­
sa ria t P o lic ji we W rześn i i  K o łaczkow ie  
(przekazu jąc dow o d y  w  tej spraw ie).

N ie  raz in fo rm o w a liśm y  ju ż  naszych 
c z y te ln ik ó w  o  ty m , że las je s t naszym  
w sp ó ln ym  d o b re m , a d la  je g o  o c h ro n y  
p row a d zo n y  jes t n ieustann ie  m o n ito r in g  
w sze lk im i m o ż liw ym i sposobam i. P oten­
c ja ln i śm iec ia rze  czy z ło d z ie je  d re w n a  
m uszą się liczyć z faktem , że tam , gdzie 
nie za jrzy  oko  kamery, być m oże pom oże 
oko przypadkowego świadka lub  po p rostu  
b ra k  szczęścia. O prać. W spó ło rg an iza to r akc ji

temperatury, w ilgo tności i nasłonecznienia. 
K o m p u te r steruje m .in . pracą nagrzewnic, 
system em  w e n ty la c ji, w ie trz n ik a m i, cie- 
n ió w ka m i regu lu jącym i dostęp  św ia tła .

P onad to  w  każdej z trzech naw  tune lu  
zna jdu je  się podw ieszane ram ię  zrasza ją ­
ce, um oż liw ia jące  precyzyjne pod lew anie  
i n aw ożen ie  ro ś lin . Takie  w yposażen ie  
szkó łk i leśnej u m o ż liw i rozpoczęc ie  cy­
k lu  p rodukcy jnego  w  lu tym , dz ięk i czem u 
w y d łu ż o n y  zo s ta n ie  okres w ege tacy jny  
sadzonek, k tó re  ju ż  jes ien ią  tego samego 
roku  będą m og ły  zostać z pow odzen iem  
w ysadzone do  lasu.

Opr. A nna  A n d rze jew ska

http://www.jarocinska.pl
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W telegraficznym  
skrócie Wyjątkowi g o śc ie
► Niezwykłe okazy
Ukazała się nowa pozycja wydawni­
cza Centrum Informacyjnego Lasów 
Państwowych, opowiadająca o naj­
ciekawszych zielonych olbrzymach 
w naszym kraju - „90 drzew. Okazy 
niezwykłe". O wybitnych pomnikach 
przyrody opowiadają Paweł Zarzyń- 
ski oraz Robert Tomusiak, podając 
ich szczegółowe wymiary, informacje 
o stanie zdrowotnym, ciekawostki, oso­
bliwości, legendy i podania związane 
z danym drzewem lub miejscem jego 
występowania. Zachęcamy do lektury.

► Las nie dla motocykli
Sześciu m otocyk lis tów  ukarano 
wysokimi grzywnami (po 1000 zł) 
za złamanie zakazu wjazdu do lasu 
pojazdami z silnikiem spalinowym. 
Zatrzymania dokonali strażnicy leśni 
z Kowar i Szklarskiej Poręby w ramach 
akcji „Cross". Często podszyt, runo, 
a nawet młodniki są niszczone pod 
kołami lekkomyślnych entuzjastów 
tego typu sportu. My przypominamy 
o zapisie Ustawy o lasach, gdzie art. 
29 ust. 1 jasno stwierdza, że „ruch 
pojazdem silnikowym, zaprzęgowym 
i motorowerem w lesie dozwolony jest 
jedynie drogami publicznymi, nato­
miast drogami leśnymi jest dozwolony 
tylko wtedy, gdy są one oznakowane 
drogowskazami dopuszczającymi ruch 
po tych drogach. Nie dotyczy to inwa­
lidów poruszających się pojazdami 
przystosowanymi do ich potrzeb” .

► Wyjątkowy OPTAL 2015
Ośrodek Kultury Leśnej w Gołuchowie 
w związku z 10. rocznicą organizacji 
Ogólnopolskiego Przeglądu Twórczości 
Amatorskiej Leśników przygotowuje 
wystawę prezentującą sylwetki i prace 
uczestników wszystkich spotkań orga­
nizowanych w Gołuchowie od 1988 r. 
Organizator zwraca się z prośbą o in­
formacje o uczestnikach pod nr. tel.: 
62 761 50 45, 62 761 50 46 lub za 
pośrednictwem poczty elektronicznej: 
okl@okl.lasy.gov.pl, konrad.bul@okl. 
Iasy.gov.pl.

► Dąb Wolności
W związku z jubileuszem 10-lecia 
wstąpienia Polski do Unii Europej­
skiej z początkiem maja w Łazienkach 
Królewskich prezydent Bronisław Ko­
morowski w asyście gości zasadzili 
25-łetniego dęba. Ćwierćwiekowe drze­
wo symbolizuje dodatkowo ilość lat od 
zakończenia komunizmu w Polsce (stąd 
w nazwie „wolność"). Dąb rośnie w Ła­
zienkach Królewskich w Warszawie, na 
Łące Polskiej, obok Nowej Oranżerii.

► Buk w sejmie
Z okazji 90-lecia istnienia organizacji 
Lasy Państwowe na terenie Sejmu 
RP marszałek tej izby Ewa Kopacz, 
minister środowiska Maciej Grabowski 
oraz Adam Wasiak, dyrektor general­
ny LR zasadzili buka. Jak stwierdził 
podczas uroczystości Adam Wasiak, 
zasadzony buk jest ludowym sym­
bolem wytrwałości, a ta symbolika 
jest niezwykle ważna i dla lasów, i dla 
sejmu w ich działalności. Przypomnij- 
my, że Lasy Państwowe powstały 
w 1924 r., a dziś ich eksperci (leśnicy) 
gospodarują na blisko jednej trzeciej 
powierzchni Polski.

Z e s ta w ił: W o ja k

E m erytow ani leśnicy zapalili znicz przed pom nikiem  w  Bagatelce

14 m a ja  gośc iliśm y w  naszych 
p rogach  em erytow anych  p ra co w ­
n ikó w  naszej reg iona lne j dyrekcji. 
L u d z i,  k tó rz y  w iększość sw o jego  
życ ia  p o łą c z y li z lasem  i rozs tać  
się z n im  nie chcą. S tąd też pom ysł 
na cyk liczne  w yp raw y  d o  różnych

za ką tków  naszego w o je w ó d z tw a . 
S po tkan ie  b y ło  zn a k o m itą  okaz ją  
d o  pozn an ia  h is to r ii naszego na d ­
leśn ic tw a  i lu d z i z n im  zw iązanych. 
P ie rw szym  pun k te m  w  d rodze  do  
Czeszewa byt M iło s ła w  z zaby tko ­
w ym  pa łacem  i pa rk iem . N a  d łu ż ­

szy p rzys tanek  z a trzym a liśm y  się 
w  Bagate lce, n ieda leko  h is to rycz ­
nej leśn iczów ki tu ż  p rzy  p o m n iku  
u p a m ię tn ia ją c y m  n a d le śn iczych : 
F ilipa  Skoraczewskiego, W ładysława 
W iewiórskiego (poległego w  powsta­
n iu  w ie lk o p o ls k im ) i W ła d ys ła w a

► KONKURS GMINNY W  KOMORZU PRZYBYSŁAWSKIM

E ko i spo rtow o

Kij, piłka i słupki - tu  nie było ła tw o

W  ra m a ch  o b c h o d ó w  „ D n ia  
Z ie m i”  corocznie jest organ izow any 
konkurs ekologiczny w  szkole w  K o - 
m o rz u  P rzyb ys ta w sk im . O p ró c z  
s tandardow ych konkurencji p isem ­
nych by ły  też sportowe, na świeżym 
pow ie trzu .

W  zm aganiach drużynow ych na 
prowadzenie wysunęli się gospoda­
rze, deklasując swoich lyw a li z sumą 
pun k tó w  36,5. D rug ie  m iejsce zaję li

Jedna z konkurencji w ym agała  
inspiracji plastycznej

uczniowie ze szkoły w  Chrzanie, a na 
m iejscu trzecim  ze stratą  3 punk tów  
- p rzedstaw icie le  z Dobieszczyzny. 
W  konkurenc jach  b ra li też u d z ia ł 
uczn iow ie  ze szkół w  Żerkow ie oraz 

w  L u b in i M a łe j. Zw ycięzcom  gra- 
’ tu lu jem y. a w szystkim  uczestnikom  
dziękujem y za zdrow ą zaciętą ryw a­
lizację w  d uchu  „ fa ir  p la y ” .

Opr. W oJak

To ju ż  X  g m in n y  tu rn ie j w ie d z y  o p rz y ro d z ie

W  p ie rw szym  ty g o d n iu  
m aja w  Szkole Podstaw ow ej 
im . M . K o n o p n ick ie j w  K o ­
t l in ie  o d b y ł się X  G m in n y  
T u rn ie j W ie d zy  P rz y ro d n i­
czo - Eko log iczne j d la  klas I I

i I I I .  N a konkurs zg ło s iły  się 
4 drużyny 2-osobowe z klas I I  
o raz 5 d ru żyn  2-osobow ych 
z k las I I I .  U c z n io w ie  m ie li 
d o  w ykonania  3 zadania: test 
w iedzy o przyrodzie składają­

► LEŚNE ORIGAMI

Ten n iew ie lk i gad występuje na 
terenie całej Polski (podlega ochronie). 
G d y  p rzy jrzym y się m u  z bliska, d o ­
strzeżemy na jego ciele maleńkie łuski, 
k tóre  ściśle do  siebie przylegają. Po 
stronie brzusznej są one na ogó ł g ład­
sze, u ła tw ia jąc szybkie poruszanie się 
w  terenie. U szy zna jdziem y w  postaci 
wyraźnych o tw orów  zlokalizowanych 
w  oko lica ch  ty lu  g łow y. O gon , ja k  
u w iększości jaszczurek, w  sytuacji 
zagrożenia życia zostaje odrzucony. 
W  naszych w arunkach gady tego ga­
tunku  osiągają ok. 23 cm  d ługości, 
w  E urop ie  w schodnie j - nawet do  28 
cm . Sam  tu łó w  bez g ło w y  i ogona 
m ierzy oko ło  11 cm. Samca od jego 
partnerk i o d ró żn iin y  przez wyraźnie 
zie lone podbrzusze . W  okresie g o ­
dow ym  panow ie p rzyb iera ją  p onad ­
to  żyw ą, ja sn o z ie lo n ą  barw ę c ia ła . 
Z w in ka  p re feru je  sied liska n iz inne , 
a spotkam y ją  najczęściej tam , gdzie 
c iep łe  p ro m ie n ie  s łoneczne o g rze ­
w ają ja k iś  skwer, kam ień lub  ścieżkę. 
Chętn ie żyw i się ow adam i, pająkam i, 
nie pogardzi i ś lim akiem . Jaszczurki 
są zw iązane z m ie jscam i, na których 
występują. B ronią swoje m ałe „o jczy­
zny”  przed innym i osobnikam i. W  sen 
z im ow y zazwyczaj zapadają w  paź­
dzierniku, a wybudzają się ju ż  w  marcu 
- zależnie od w arunków  atm osferycz­
nych. Są znakom itym i kopaczami. Ich

cy się z 5 pozycji, poskładanie 
p uzz li i haseł z fragm en tów  
u k ła d a n k i s y la b o w e j o ra z  
w  dalszej części - rozw iązanie 
zagadek i krzyżów ek. W yko­
nanie zadań oceniała kom isja

Żyźniewskiego (zabitego w  b itw ie  

nad B zurą). Rys h is to ryczny oraz 
sy lw etk i u p a m ię tn io n ych  p rzed ­
s ta w ił p od leśn iczy  A n d rze j A n - 
tow sk i, z z a m iło w a n ia  h is to ryk . 
Następnie grupa gości zatrzym ała 
się na m om en t p rzy  starej leśn i­
czów ce  w  L e ś n ic tw ie  S a m ice . 
Tu o  je j h is to r ii m ie li ju ż  d u żo  
d o  pow iedzen ia  sam i uczestn icy 
w ypraw y, u m ila ją c  czas ba rw n y­
m i opow ie śc ia m i i h is to ry jk a m i 
z m in io n y c h  la t. W  C zeszew ie  
byt czas na chw ilę  odpoczynku , 
ab y  w s p ó ln ie  p rz y  kaw ie  m óc  
pos łuchać ciekaw ych in fo rm a c ji 
ch a ra k te ry z u ją c y c h  N a d le ś n ic ­
tw o  J a ro c in . G ośc ie  p rzekaza li 
w yrazy uznan ia  za pracę i trud , 
jak ie  w łożono  w  wyrem ontow anie  
i z a a d o p to w a n ie  w  2008 r. b u ­
dynku  by łego nad leśn ic tw a  Cze- 
szewo (k tó ry  to  ob iek t w iększość 
pam ię ta ła  sprzed re m o n tu ). N ie  
zab ra k ło  w ycieczki d o  rezerw atu  
i przepraw y zabytkow ym  prom em  
przez W artę.

O prać. O rgan iza to rzy

korytarzowe norki na głębokości do 
ok. 5 cm często osiągają długość 
nawet k ilku , k ilkunas tu  m etrów . 
B u d u ją  w ie le bocznych kana łów  
d la  zm ylenia  potencja lnych w ro ­
gó w  i d rap ieżn ików . P om im o  iż 
zwinka jest najpospolitszym gadem 
żyjącym w  Polsce, to  je j liczebność 
na niektórych obszarach dzisiaj jest 
mniejsza. Dzieje się tak z uwagi na 
coraz większe uprzem ysłow ienie, 
u rban izację  i zan ikan ie  n a tu ra l­
nych d la  niej siedlisk. Jaszczurki 
m ają  rów nież w ie lu  w ro gó w  na­
tura lnych. D o  największych z nich 
należą węże, ptaki drapieżne, łasice 
oraz borsuki. o p ra ć , w o ja k

► Informacje potrzebne do złożenia jaszczurki 

i zdjęcia znajdziesz zawsze na stronie 

Nadleśnictwa Jarocin jarocin.poznan. 
Iasy.gov.pl w zakładce „Leśne origam i”  i na 

stronie w w w .jarodnska .p l w zakładce 

„Wieści z Lasu".

w  składzie: p rzew odn iczący 
Jakub W ojdecki - N ad leśn ic ­
tw o Jarocin , A rie ta  Kycia - w i­
ce d y re k to r SP i M a łg o rz a ta  
C ych n e rs k a  - n a u c z y c ie lk a  
e d u k a c ji w c z e s n o s z k o ln e j. 
Zwycięskie zespo ły o trzym a ły  
nagrody książkowe u fundow a­
ne przez Radę R odz iców  przy 
SP w  K o tlin ie . Bez upom in ku  
nie o d je ch a ł n ik t, p o n ie w a ż  
d robne  n a g ro d y  pocieszenia  
oraz sadzonki długow iecznych 
drzew ek cisa d la  w szystk ich  
uczestn ików  przekaza ły ró w ­
nież Lasy Państwowe.

O pr. J o la n ta  P as zk ie w icz
(o rg a n iza to r konkursu i op iekun  k lu ­
bu m iło śn ik ó w  przyrody „E koludek”)

LAUREACI
KO N K U R SU

> klasy drugie
I m ie js c e :  D o r o ­
ta  M u s i a ł o w i c z  
i A leksan dra  O rpel 
(K o tlin )
II m ie js ce : A m e lia  

Ciechelska i Paulina  

B ru zi (W o la  K s ią ­

żęca )

>  klasy trzecie
I m ie js ce : M a g d a ­
lena  S ie jak  i N iko la  
S zym o n iak  (K otlin )

II m iejsce: Karolina  

G rzem ska  i W ik to ­
ria  Ł o k ie te k  (W o la  

K siążęca)

http://www.jarocinska.pl
mailto:okl@okl.lasy.gov.pl
Iasy.gov.pl
Iasy.gov.pl
http://www.jarodnska.pl

